
Nr. 8 

Spójnia krwi 
Gdybyż siladedności, mj!erzyła się Ho­

ścią p.rzelanej krwi ... 
Krwi przelalti.śmy tak wiele ... 
Ginął na Majdanlm.w Treblince, 

Oświęcimiu, Sobieborzu, Sosenkach­
robo·tni.k i pwfesO! uniwersytetu. ' chłop 
i urzędnik, ksiądz i ar·tysta, kupiec i óha­
rupnik.: Ginęli Bolacy. I dlatego tylko, że 
Polacy, 

W. mężnej, twardej waIcegdnęH ci ,z 
Armdi Ludowej i ci z Batalionów Chlap· 
sikich i. ci z dziesiątków i setek' oddzia­
rów partyzanck:,ch. Ginęli Bó1acy. I nie 
dlateg·o tylko, że tP.olacy, ale i dlatego, 
że ośmielili S'ię rękę karzącą podnieść' na 
"rasę Wyższą", na rasę nordyków "Wiel­
kiej Germanii". 

Ginęliwfnierze polscy na polach bi­
tew pod Lenino, w Narwiku i w Tobru­
ku. i jłOd Darnier, nad Niemnem i na 
Bugu, na Bałtyku' i p.od Monte Cassino. 
Ginęli P.olacy. I nde dlatego tylko, że Po­
lacy, I niedlateg-o tyllm, że ośmiełili się 
rękę karzącą podni·eść na ,.rasę Wyższą". 
Ale dlatego, że w ręc·e tej był ba'gnet, że 
bagnet ten setki oi tysiąoe sztuk szwab­
s'kiego robactwa przy.gwoździł do memi. 

Krew wszystkich jednakt() Qjczyźnie 
dr>oga. . 

Ale oto g1n1'e ż,·olnierz w ataku na bag­
nety,na pozycJI ognIowej, w czasie bu­
~owani.a prz·eprawy, w_cza~ie .ąal-ptR."na 
.Qpje~ty . 'YT~~a~ . Ąa~: of:,: lfiłł\~ i"'ir!rljł~ńł 
oSJacz'ony w lesie,z8Js·fuocwny we wsi! 
wytropiony na p.rzedmieściu. 

Śmierć w walce - to bahaterstwo. 
kle ot>o ginie' cichy, spok()ijny cztó­

wiek, cywil l1Jiety],k>o z· ubi'oru, al·e cywil, 
bo nie walczył. SZKodliwy tem' tyłko, ze 
Żyt 

Łódź, piqlek,dnia 9 lutego 1945, roku Rok I 

hu iii,· t lin i I 
ob~aduiC\ nad orz m zarn m 

. Plany ostatniei rozpr~wy 
MOSKWA, 8. 2. - Jak podawaliśmy 

już pokrótce we wczorajszym numerze 
naszego pisma - odbywa się obecnie kon­
ferencja kierowników' trzech wielkich mG­
carstw - prezydenta Stanów Zjednoczo­
nych A.P.' Roosevelta, premiera' lSRRł 
Marszałka Stalina·l premiera WielkieJ 

li 

Brytanii, Cbur~hiJla. W tConferencii któ­
ra odbyWa się· w okolicach Morza Czar­
nego, biorą udział rzecwznawcy woj­
skowi i polityczni. I(onferencJa przebiega 
w atmosferze' całkowitego zrozumienia 
wzajemnego. 

Sztaby wszystkich trzech mocarstw 
--'---' 

liII 

z wrogiem 
pracują nad wspólnym planem ostateczneJ 
ofensywy na Niemcy, w celu skoordyno­
wania działań. 

Na konferencji omawiane są sprawy 
dotyczące zagadnień gospodarczych i po .. ' 
litycznych narodów wyzwolonych, opra .. 
cowywane są plany wspólnej oku.pacJi 
Niemiec i kontroli nad Niemcami. 

Omawiana jest. również sprawa Jak 
najszyhszego zorganizowania stałej insty­
tucJi, któraby miała na celu utrzymanie 
trwałego pokoJu. Na konferencji nastąpi .. 
ła całkowita i szczera wymiana posiada­
nycb informacji; 

Po zakończeniu konferencji wydany 
zóstanie specjalny komunikat. 

w ciągu· dnia 8 lutego w· Prusach, . , Napołudnio.;;zachód oC! Krakówawoj­
Wschodnich, na . południe od Królewca" ska radzieckie, operujące w· trudnych' wa­
wojska l'adzieckie zdobyły miasto Kreuz-; runkach g6rskiego i zalesionego terenu, 
burg oraz zajęły miejscowości: Parsch- l wśród walk zajęły ponad 40 miejscowości, 
keim, Seiben, Wartensdorf, Rammerswal-Iw tym większe:, Rychwald, Moszczenica, 
de, Raunau, Biirgerwalde, Miihlenberg i,JeleŚnia, Przygorów. Flaga poiSka nad Bałtykiem 
OPPNen. ł dn' • '. W Budapeszcie wojska radzieckie kon-Na północy toczy się obecn1f.e bój o Pol-

a po u lO-wschod od Starogardu, ' ..' -, " . sIde Morze. ' 
. k d' k' d b ł '.; tynuowaly walki z otoczonym garnlzonem U boku armii radzieckie i walczą o wy-

WOJS a ra Zlec .le z o y y_ na tery, tonum " ~ ~. '. h d • • . ś' . 40 • . ,.,.'" rueprzYJaclelR w zac o rueJczę CI InlaSlia zwolenie z,i,em nadbałtyckich oddziały Woj-
Pomorza nuasta: Reltz, Bernstem .oraz. B d . . '~:J k'lk bl k6 d • .W" Polski ..... o. Zbliża si" dGnlosla "'odzina . ' u a l zaJ..,.y l a ' ° w omow., .,~:' ," :li,' 
ponad 100 mnych miejscowości. W ciągu ,/t ,.'.'., •. ' w wLuref 'zazczą, się 
dM," ,;H:l', t' . '. k.' .3.-:." ...• .'. . ' .. I,Walk. ach w, '~.':t;I,. 7_ 1.U,t.eg,.,o~to, .. do me- .1'6-., .. fląga·o,g.sZYt;h· ~odow,~ .. '_ch '~'("~ ~go WOJs a raU:t4eclqe mI~l~ l\R1whlL" wt"""".re'e; 'ie,o'l!Irl ~_,.:~.,p.'1"7 .,~.;' ·nl'Ą...~,ar* .... :t 
tytó:'odcinku dq.-"lłlli~\voIi 1liOlrrii~iń.iecłł%'-, " ... ;tt-~' .. "J","7 :ł'!.,'!l:.:.'J;,l";o~L;!i!.'~c~ ~mr-" ';, .-ari; Zaibi1: 
żołmerzy i oficerów. ) ~ i1 oflceroW meprzYJaClela. W dmu 'lu .. m)' ~we, sztandary "nad Szczecinem, 1:010-

Na południo-wschód od Wrocław;.a l tego na wszystkich frontach uszkodZQnob~. Gdynią i C;dańs~iem, Odz'fs~;:m,e 
, k . dzi k' k ..' . 'I b '. 146' ł ó ,.. ki h . Pomorze. to nie okno na swiat, ale WleIka 

wOJs a ra ." ec ,le ontynuowały w~łki, l ,u . zmszczonoczo g W memlec c,, bramaoiwal'tana ościerz. Na modrych la-
'mające na. celu rozszerzenie przycz6~a I W walkach powietrznych i ogniem art y- lach Bałtyku płynąć będą okręty. zbudowa­
na zachodmm brzegu Odry i zajęły sz~eg,; lern strącono 30 samolotów nieprzyja- a,e w pollkic~ stoczniach, przez polskich 
miejscowości. f ciela inżynierów i robGtników. prowadzone przez 

. poliSkic:h marynarzy rod czujnym okiem pol-
III !kich oficerćw. Nasza flotylla rybacka spo-

CI koime i bez obawy wyruszać będzie mogła a ZCZ 
, Któreg·oś dnia łapanka na u.licy. Któ- i 

reg·oś dnia ar·es-ztowlanie w nocy. Które..; I 
g,o,ś dnia we.zwaniie do policH w sprawach I 
p"orządkow ych. 

Z nędzneg.o żyda, ale życia - za dru-I W południowej części Śląska na sl$-
ty 1\1aid1a:nka, Oświęcimia,' do cel Pawia- tek dalszych postępów wojsk radzieckkh 
ka - w objęCia śmierci. grozi Niemcom całkowite okrążenie. Do-

u łowy. Chcąc' w pełni w,ykorzyslaći mo­
net mUllimy stworzyć wielką flotę handlo­
wą, kltóra dotrze do wszystkich zakątków 

rówmei: na' południe od Frankfurtu. No- świate, wioząc towary. wyprOdukowane w 
we przyczółki powstały także po oby.. kr.aju, przez nasz prRmysł, wysiUdam M-

I naraz znęcanie s,ję ze wszystkich naj- wództwo njemieckie stara się uratować 
1>odle,jsze, mordowanie ze ws-zystkich sytuację, rzucając do boju nowe iednosł .. 
naJokrutnieJs'ze d śmierć nieoczelciwanie ki, które składają się w dużej ,mierze z 
nadbardziej jest ocz-ekiwana. &nie'rćz Volkssturmu, a wlęc'z oddziałów nie· rta .. 
rąk mordercy. I"" dających się do stawiania skutecznej o. 

Bohaterzy. przed smlerClą - S>mJ>erć brGny. Na ciężki opór wojska radzieckie 

szego robotnika, sławiąc dobre Imię Polski. 
dwu stronach PUrstenbergu. Dalej na Miliony rObotników znajdę chleb przy 
północ trwa napór: wojsk radzieckich na budowie okrętów; miUGny rozbudowywać 
Szczecin. ZdobyłO' tu po trzykrotnym będ'ipOł'łyi pn.&mysł morski. 'rymczi!l[cwy 
przechodzeniu z -rąk do rąk Perzyce leżą- Rząd '1tZeCZ'fPGSpoliter 08iągną~zy poro-

, lEumienie z rządem ZSRR w sprawu:ł pOWl'O-
ce około' 40 klm. od Szczecina. Na fere- tu nadbałtyckich ~em oJców naszych do 
nIe Prus Wschodnich wojska marszałka ,PolilJrl, 'fi grudniu ub. roku powołał do iy­
Czerniakowskiego poCzyniły dalsze po- cia Ligę MGr.ką. Mobmz.ut~ ona iJniynierów: 

wrogom, zadah. .. . , napotykaJą tylko ze strony no.woprzerzu-
Za ofIary - my, my musuny odpl:aoIc. conych oddziałów pancernych. Linia 

• • . • robotników portowych, oficerów marynarki 
stęp~, zdobywaJąc ponad 20 mlejscowoścl. i ma4'J'olUU'Zy, ludzi związanych z handlem 
Lotnu:two radzieckie atakowało. s1rutecz- ł P'l'zemy:słem morskim - oto nakaz chwili. 
nie cele morskie, zatapiaiąc w zato.ce Nadejdzie godzma. k~ed'Y ci ludzie 'pod,żą 
gdańskiej 3 statki. transportowe i l sta- ud Bałtyk. by tam.~p&'zyltąpić do SWOich 

St.okr·otnie! Odry może być wkrótce zaatakowana od 
Ni:ch krev:," serdeczn~, któ,r.ą, z,olnlerz tyłu. Na południe od Kistrzynia utwon 

po-IskI zabarWIł wody WIsły, lllech krew; nono no.wy' przyczółek:· mo.stowy jak 
której niejedną kr-oplępr:zelat na szlakach . ' 

et.ek cysternę~ - . prac. J. E. 

WalIki nim dosz·edł do Odry, s1)oi nas w 1 t liliiii 

&001.0 - w Polskę. S I lic r 15 I 
Z ostatniej chwili 

LONDYN 8.2. (Tass). Jak podaje radio 
Londyn, lwnferencja "Wielkiei Trójki" nad 
Morzem' Czarnym trwa nadid. Prezyden­
towi R.ooseveltowi towarzyszy min Spraw 
zagranicznych, Stettinius, premierowi 
Cburchmowi~min. spraw zagranicznycb, 
Eden, Marszałkowi StaUnowi komisarz 
spraw zagranicznych Mołotow. 

LONDYN. 8 •. 2. (Tass). Jak podaje agen­
cja Reuter, w Londynie oficialnie zako­
munikowano~ że w rezultacie katastrofy 
samolotu" którym jecbali współprac. sek­
retariatu Churcbilla, udaJący się na~kon­
ferencję trzech państw Sprz;ymierz1lnych, 
zginęło 12 osób, 5 przepadło. bez wieści. 
Ponadto 5 . osób zosłało rannych. I(ata­
strofa samolotowa miała miejsce l. 2. W 
liczbie zabitych znaiduje się fi pracowni .. 
ków· Ministerstwa Spraw' Zagranicznycb. 
w tym jedna kohieta, 4 oficerowie, pra­
cownicy Ministerstwa Wojny, Jeden ofi­
cer załogi i jeden. lotnik. Czterej członko­
wie załogi PJ'lZep~dli bez :wieści. 

Vłlraca,~z nieVłlol1 nlelTllecklej' 
Około dziesięciu tysięcy oficerów p.o~':' sobą, niedają(; nawet cllleba ani wody, r~ Z.złOf!Ć się do miejsc-owego R K. U. 

skich poz<ositrujących w niewoli niemieckiej Kulejących lub osłabłych z wycienczeniA aby·~{)r.llli,e 'l~'ońc.zyć wójnę roz,p.oczętą w 
od 1939 roku znajdude się w dr-oaze dJ zabijano na drodze,' Padło kilkadzie'siąt 1939 r-oku. Nastroje wśród nas są dedno-
swych domów, . . 'Ofiar. myślne: czujemy się częścią' składową 

Wdadomość tę p.rzynieśli nam trzej !}~1- Mimo f.o;zpaczUweg.o te:rtl\}}a ma~szu. ArmH jp,ol,skiej. Chcemy' budować pań-
scy ofi.ceroW!ie, doniedawna deńcy nie~ sowieckie czołówki okaza.ly S'ię s'z'Y'bsze stwo pols·kie. 
mieccy, którzy wczor.a1 p.Tzejeżdżali przez od ewakuujących Niemców. ZHkwidowaly Uwolnienie tYSięcy przedstawicieli pol. 
Łódź w dmdz·e dQ mieisc swego Z'amie- one eskortę niemiecką, a oficerom polskim skiej inteligencji ma kolosalne znaozenie 
szkania. przyntosly . wolność wyczekiwaną od pdę- d1a tworzenia nowej państwowości. 

Tysią.ce ioh kolegów ciągnie w różne ciu i pól lat. Wśród ofic-erów rezerwy znadduje się 
str,ony Polsk,i z IPoznańskiego i Pomorza. Lkzha uwolnionych oficerów gest więk. wielka liczba SiPecjalistów: ,inżynierów, 
WoJslmwe wlrudze rad'ziec:kie ł polSikiesŁa.. sza .od polovlY ogólnej ilości 4eńców-offt nauczyóeli. prawników, lekarzy, art y­
rają się UQIJ-stępnić :im wszel.kie możliwe cerów p'olskicŁ znaidują;cy.ch się w n~e_·stówitp. WszYSCy, p'o przymusowej bez-
§r,o-d:ki lQiX:omoo.i1, mieckich "oflagach". . ·czynności. przepełnieni .są chęcią pracy. 

Niemcy bynaim'lrlej u.ie zamierzalilllO" Wś·ród uwolni<Qnych znaiduje się rów- 'Nasi rozmówcy, pierws,j z niedawnych 
z,ostawić polskioh jeńców na miedscu. w nież kilkuset oficer6w ang.ielskich.i ame- jeńców, lacy dotarli do Łodzi - żegnają 
Qbo.za.ch polożonych w Poznallslcim il1a rykańskkh. się. PHno im na pociąg mający zawieźć 
P.omorzu. Na wieść o zbliżaniu się Czer- Na tw'arz,ach naszych rozmówCów mo- ,kh do domów. 
woned Armii zar~ą.dwno ewakuację 000-: żn·a r<''Z\Poznać ślady długoletniej niewoli. -Motecie zapewnić spolecz-eństwo,­
z,6w. W panicznym pośpiechu zmuszouo Z każdym dniem jednak - mpewniadą rzuooią·na poiegnanie- że -s1ę na nas nie 
naszych ofioerów do wsnmars'zl1 na .- nas - dochodzimy do sit KaZdy z nas, z~WJedzie. Niewola nas nie zlamala, a 
chód. Brzez pi~ć dni . p~d:oo.no ioh' p'~zęd P.Q k!rótkim 9®~Y.:llkU:W. domu, zamie- zm81rnowane lata- nadrobimy t (im.) 



Str. 2 DZIENNIK ŁÓDZKI 

Nat=rontach 
Ofensywa Armii Czerwonej rozpoczę- lewca. Jednocześnie inne formacje tego w kilka zaledwie godzIn wszellcleforma .. 

ta 12-?0. stycznia ~otężny~ ogniem ar- frontu sforsowały w ciężkich walkach jeziocje czołg6w nieprzyjacielskich i piechoty. 
tyleryJskim - w mczym me przypomina ra mazurskie, zdobywając szereg strategicz 
dotychczasowyc~ walk. Plan strategiczny nie ważnych miast, będących głównymi ba 
n~czelnego do,,:,"odztwa i ~aktyczne załaże stionami obrony niemieckiej. Stalowy 

. I. Front Białoruski 
me prowadzema poszczegolnych, a zespo- pierścień zacisnął się wokół skoncentro- ,,0 bohaterskich czynach armii mar­
lonych ze sobą uderzeń doprowadziły w wanych tutaj jednostek· nieprzyjaciel- szalka Żukowa będą uczyły się pokole­
niespełna dwa tygodnie do definitywne- skich. Generałowie otoczonych wojsk, nia" - pisała w dniach oswobodzenia 
go załamania się całego niemieckiego zdając sobie doskonale sprawę z bezna- Warszawy prasa sowiecka. Niewątpli-
frontu. dziejnego położenia powzięli plan, nie wie. Rzadko l~edy geniusz wodza i wy",: 

Pas kurlandzki mający absolutnie żadnych szans powo- siłek żołnierza przyniósł tak dalekosiężne 
Tx" ., • • ., dzenia, a podyktowany jedynie rozpaczą. rezultaty. Kiedy z przyczółka mostowego 
VI{ toku JesIennych bOJow , na LItWIe, Wszystkimi rozporządzalnymi rezerwami pod Warką rozpoczęło' się natarcie; sztab 

w~zwolone z~staJ! obszary pa~stw. bałt y- zaatakowali formacje radzieckie, aby wy nielll.iQcki nie zdawał sobie nawet w przy 
ck~ch. Jedna~ze s;lna grupa WOJsk hlt1ero~ łamać się.z kleszczy i aby drogą na utra bliżeruu sprawy ze znaczenia tego faktu. 
sklCh .umocmła SIę ~ prz~dpolac.h KłaJ- eony już. dawniej Olsztyn, torować sobie Uwaga Guderiana - czołgisty - jako 
pedy 1 trw:ała tam .az do zl:noweJ ofens~ odwrót na obszar Pomorza Zachodniego. szefa niemieckich pancernych sił zbroj­
wy, HołdUJąc stareJ ;ne.todzle, stos.owa~eJ Wysiłki te jednak nie przyniosły Niem- nych, kierowała się raczej na wy-
zwłaszcza na KaukaZIe 1 na KrymIe nle- . d darzenia dokonuJ'ące się daleJ' na połu-

. k' d 'd -_...:. 'd' b com pozą anego rezultatu. Wszystkie u-
mlec, le owo ztwo ~ozost,a"':llo .na rze derzenia niemieckie odparto z olbrzymimi dniu. Marszałek Żukow, potężnymi cio-
~aml mor.z~ BałtyckIego s~letme uzbro- dla nich stratami. Scementowany front sami rozwalił opór Niemc6w w pierwszej 
~one dY~lzJe pancerne, .ktore, korzysta- wojsk Rokossowskiego nawet nie drgnął. linii bojowej, dokonał głębokiego włama 
Jąc z zaCIsza na ty~ OdCI?ku front~, p?- Szturmujące z obłędną determinacją naj rtia i po zdobyciu Mszczonowa iSkiernie 
czę~y r.ozbu?owywac. ~otęzne f~rt?lk~cJe. lepsze formacje hitlerowskie, musiały zre wic, a następnie Żyrardowa, zmusił więk­
OpleraJą~ .SIę o te hme umocmen, NIem: zygnować z przebicia się. Zaczęła s.ię li- szą część sił nieprzyjacielskich do poś­
cy, brOnI:! ~we~o odwrot~ przez morze. l kwidacja olbrzymiego kotła. Rozbito go piesznego wycofania się z Warszawy, o­
Bzyko,wall SIę Jednocześm: d~ uderzema na dWie zasadnicze części. Każdy dzień twierając jednocześnie drogę dla pierw­
na połnocneskrzydło radZIeckIego frontu. przynosił nowe sukcesy. Po zajęciu miast szej Armii Polskiej, która dnia 17. stycz­
G:u~a ta pozosta\~ała tam ~rzez s~ereg Schaksvitte i Ktauzu, oczyszczońa zosta- nia pod dowództwem . generała dywizji 
nu.eslęC~, wzmacmana. specJalnym: od- la całkowicie Mierzeja Kurońska, a Kr6 Poplawskiego, wkroczyła do kompletnie 
dZIałanu, . dostarczanyr;ll drogą .powI~trz- lewiec znalazł się w żelaznych obcęgach zniszczonej stolicy, pokonując opór po­
ną. , DopIero P?d ~omec .. styczma, ~Iedy zwyCięskich Wojsk Radzieckich. Marsz. zostawionych tam sił przeciwnika, W pio 
cZOłOW~l atakUJąceJ ~mll CzerwoneJ zna Czerniachowski wyszedł tym samym na runującym tempie pancerne czołówki cen 
lazły SIę daleko za WIsłą, prowadząc zwy wybrzeża otwartego Bałtyku tralnej grupy, zajęły następnie Kutno, 
cięskie boje o Polskę, i kiedy dla taktyki . Włocławek i Gniezno i szturmem zdobyły 
sowieckiej pozostawienie na tyłach forma Południowe skrfydło II-go Białoruskie doskonale ufortyfikowaną, Bydgoszcz. W 
cji niemieckich okazało się niewskazane - go Frontu oskrzydlało równocześnie silną wyścigu na zachód niejednokrotnie czołgi 
naczelny dowódca I Nadbałtyckiego Fron załogę Torunia i przez zajęcie Chełmży, sowi~kie pozostaWiały za sobą uciekają 
tu generał armii Bagrianow, wydał roz" Wąbrzeź:i:la i Unisławia, plan ten został ce, rozbite i zdezorganizowane części nie­
kaz generalnego ataku na zgrupowane całkowicie zrealizowany. Kilka dni· trwa mieckiej armii, które były rozbrajane i 
tam siły wroga, Ciężkie walki nie trwałY ło przygotowanie do :na.tarcia. Silne, roz- brane do niewoli przez oddziały party.;, 
długo. Spychane do morza pułki niemie- budowane forty starego Torunia miały zanckie i ludność miejscową. Południowe 
ckich grenadierów pancernych, rozczłon- zapewnić hitlerowcom długotrwałą obro- skrzydło tego frontu dokonało w tym cza 
kowane przez uderzenia silnych eskadr nę. ·Nic z te~o: .. ~otęż.~y atak ~niw~zył I s~e qkr~że::ria ~odzi. Zn~czne grupy sił 
czerwonego lotnictwa - nie potrafiły u- wszelkie nadZieJe l zmlOtłz ulic mIasta meprzYJaclelsklch zamkmęte w kotle pod 
trzymać na dłuzszy okres czasu świetnie . .... . ...... _1III1111 ___ ~IIII!IIIIiI __ Illll!lllllIiIIlI!IlIl ___ 1IIIIIIIII 

ro.~ ·budowany.ch . POZYCji.. ' Wojska radzi.'e- .. Sm.utne 'myśli Adolfa 
.QWe,.'P9konu:1ącrozpaczliwy' opĆt"· pnecl;Wc' '.", " 
nika i niszcząc jeden pas fortyfikacji po 
drugim, wdzierały .się coraz głębiej. Pa­
dał fort za fortem i pola niemieckich 
bunkrów zWE!zały się z godziny na godzi­
nę. Wreszcie zadanie bojowe zostało wy­
pełnione. Z rozkazu Marszałka Stalina, 
skierowanego do dowódcy I-go Nadbał­
tyckiego Frontu, generała Rq-mii Bagria­
nowa, dowiedzieliśmy się o zdobyciu Kłaj 
pedy i o zupełnej likwidacji wrogich dy 
·wizji. Odcięcie już dawniej dróg niemiec­
kiego odwrotu nie pozwoliło na. wydo­
stanie się stamtąd ani jednemu hitlerow­
skiemu plutonowi. Nieprzyjaciel pozosta­
wił na placu boju wiele tysięcy zabitych 
i rannych, a nadto olbrzymią ilość uzbro 
jenia, czołgów, armat, samochodów i set 
ki tysięcy karabinów maszynowych i in­
nego sprzętu bojowego. 

Prusy Wschodnie 

Opocznem, uległy dOszczętne} zagładzie. 
Po okrążeniu Poznania i odcięciu garnizo 
nu tego miasta, w którym trwają walki, 
·'Tojska II Białoruskiego Frontu kontynu­
owały pościg i parły ciągle i niepowstrzy 
manie na zachód, Dziś JUż ~ytuacja flf1 

tym odcinku rozp1.tr ywana ną płaszc'T.Yż­
nie nie tylko wojskowej, ale i politycznej, 
jest dla Niemców więcej, aniżeli drama­
tyczna. Wojska radzieckie zajęły Reppen 
i Sonnenberg, Neuda:rnin i Soldin, Wietz 
i Barwelde i na przestrzeni stu iwudzie­
stu kilometrów stoją nad Odrą· Frank­
furt nad Odrą, leżący niespełna: 12 klm. 
od frontu - pali się, a Berlin znalazł się 
już w strefie bojowej. Dziś już stolica fa­
szystowskiej Germanii nie tylko wysta­
wiona jest na bombardowanie z powie­
trza, ale w błysku dalekiego ognia, w hu­
ku dział, w jaskrawych rzutach reflE'kto­
rów, zbliźa się nieuniknionv wyrok na 
podpalaczy 1l!utOPY. Armja Czerwona, ar­
mia mścicieli - dotyka przedpoli Berlina. 
Wybija godzina zagłady hitleryzmu. 

Front Ukraiński 
Sandomierski prżyczółek mostowy, u­

tworzony jeszcze w ostatnich dniach let­
niej ofensywy sowieckiej, stał się bazą 
operacyjną, z· której rozpoczęło się w 
styczniu pierwsze uderzenie, które żdecy 
·dowało o losie Polski. Marszałek Koniew 
dowódca naczelny operujących tutaj 
wojsk w pierwszych zaraz godzinach na­
tarci $l dokonał nieprawdouodnbnych po­
sunięć. Staszów, Chmielnik i Pinczów by 
ły to uierwsze jaskółki zwyciestwa. Oszo 
łomione nieprzerwaną grą artylerii, nieo­
czekiwanym rozmachem wojsk r a (:f7: \ e­
ckich "trupie ~łówki" - Hermana Ge­
ringa nie potręfiły zawiązać poważniej­
szej walki, Padły Kielce. Padł Rqdom. 
Gestau0wcy nie potrzebowali naw"'+ ,,~i~ 

kać. Kliny pancerne wspierane zmotory­
zowanymi oddżiałami piechoty wydłuża­
ły się niepowstl:zymanie w kierunkuCzę 
stochówy" :i- Wielunia." Pozostające lT/i-{;5a­
pi~zu, rozbite, zdemoralizowane grupy 
nieprzyjacielskie ścierały nadchodzące re­
zerwy. Pierwsze czołówki nie znalazły 
odpoczynku. Drugie uderzenie zarysowa­
ło się wyraźnie na Kraków, który został 
2ldobyty frontalnym atakiem dnia lS-go 
stycznia. Wojska ·sowieckie natknęły się 
dopiero na bardziejzdeeydowany opór na 
pograniczu Zagłębia Węglowego. Niemcy 
rozumiejąc cały ogrom klęski, wynikają­
cej z. utraty kopalń - skoncentrowali tu 
poważne siły. Obok licznych oddziałów 

"Volkssturmu", stanęły do walki prze­
rzucone z frontu zachodniego, osławione 

dywizje SS, dowodzone przez Seppa 
Dietricha. Wszystkie te rozpaczliwe pró­
;}y kontrakcji nie potrafiły jednak zaha­
mOWaĆ naporu Wojsk Radzieckich. Zaję­

cie Kluczborga, Strzelców i Opola pozwo 
lilo marszałkowi Kóniewowi na dokona­
ńie głębokiego manewru oskrzydlające-

Po przełamaniu niesłychanie silnych ~.. .. ' go 1 ~aatakowanie SIł hitlerowsk~ch ·w 1 e 
umocnień na odcinku Zegrze - Barano- ...::. 
wo, wojska Drugiego Białoruskiego Fron- jonie Górnego Sląska od strony północno 
tu pod dowództwem marszałka Rokossow Jak J:łomorze nie, pomoże, to pomoze mOle morze; a jak morze nie pOl'ndZe, to zachodniej. W tym samym czasie inne 
skiego w śmiałym, czołowym natarciu za- pomoże może ........ ~... grupy bojowe tego frontu pierwsze sta-
jęły Modlin _ węzłowy punkt obrony lii1 Rvs. I. Witz. nęły na Odrze, zajmując Stramburek 
nieprzyjacielgkiej na Bugu i Wiśle. W i Trzebnice. Droga odwrotu niem:ieckiego 
dalszym ciągu oddziały pancerne skiero- S ółpraca 4 fr O 1II1II ct· w· . . na zachód została zablokowana. Mogli 
wały się na północ, przekraczając grani- .. . oni jedynie wycofać się na południe. Prze 
ce Prus Wschodnich. Armia niemiecka zo Na ko.w.el',f'A1cja~h, z.iazdach~ obradach JJ;l'ZY! l1arti~ ~oiityczne bi~rl{ za podstaw~ swej dzia- łamując op6r - Pierwszy Front Ukraiń 
stała nieoczekiwanie rozczłonkowana, a \V~p6fmym siole zooVadaHł obecme przedstaWICie- la[.nosOl demokraCJe - dązą do l1J'Zeczywist- ski zajął Katowice i Będzin, przywraca­
część jej, znajdująca się w Prusach Wscho ~e róin?ch l1artii poovfycznych. Patrz!! s~ie oni r/lttmia jej postulatów \V myśl swolvh progra-

Jasno. J ot~ar(J!e .w. oczJ.l~ wJ.lpowraaaJą sWe mów, Odrzuco!le muszą byt! zasrNly si(J'f'e! jąc Polsce kopalnie czarnych diamentów. 
druch, wzięta w dwa ognie od wschodu myślt. tak lak CZUlą, budUją nową polskq rze- moralności, która doprowadzała do legmne.go Rozbite i rozproszone wojska niemieckie 
i południa-zachodu i odcięta od g16wnego cZJ.'\W.!toŚć ~e~ fałszu l Q~łudy. PiJ'ostq i szcze- lf'tn~enla najbardziej dezorgamzuilfc.l!gO naSZE szukały schronienia w górzystym terenie 
trzonu operacyjnego. Część oparła się o rz.e rozmawCQU{ z sobą C.L ze StrOflin1c.twa Lu- ZYCJJe cZJ,'nnlka przez uJ)J'awhTJ~ie lJolł!ycznego 
koryto Wisły, inne dywizje wojska nie- dow8'go, ci z Polskz'ei Partii Robotniczej, Pol- chuligaństwa i bandytyzmu ONR. Karpat, gdzie po zajęciu Zakopanego i 

s/e1ii8j Portiri Socjalislycznei, StrQnnfctwa De- Nowego Ta g r A ' S . k mieckiego zepc.hnięte zostały na. obszar k Dz.rś czter.v odłn.nl .• " s".ole.czclf s.t";a Zf!fU" . rupzez rmlę OWIec ą .....,; mo ratJ1cznego. Ożywieni jedną ·myślq jak naj- u'. I' (IV ~ 
Wartenborgu i Liebstadtu. Pułki radzie- le.TJsz.egO sluŻ.el1ła Ojczyźnre wyzb'ci ~q tego TJOWa.ne w Strrmnictwie Ludowym, Polskiej zostały otoczone i rozbrojone. W ten spo-
ckle rozbijając wroga, zbliżyły się nie- poJłtyki;(;V'stw.f1, które uprawiaN zaklamMti dzfa- PartU Robotn,iczej, Polsk,iei Partii SocJalistycz- sób; trwająca zaledwie tylko kUka tygo-
d M lb k • ł lacz.e fJart~'Jnf, szalbierze Mei, sanacyjni agen- neJ i StronnictWie Demokratycznym wspólnym dn' f A - .. C . 
ługu do a orga, torego za oga POl w"silkiem dni;' do odbu.do"'." . n.NC'ZCj· l1an"st·WO- l O ensywa rumu zerwaneJ, przepro ol ukryfycdl obszarniczych mafii i rekitlO-.... ... ... '" ~.v 

krótkiej obronie zmusźona była do za- prz:emysłowych g.nl]J. waści, Robotwik, chlop, inteŁvgent pfacuio.cy wadzona za pomocą genialnej strategii i 
przestania walki. W ten sposób operujące Dziś w leb wzięta l10Ulyka skl6cI3'nia mas; maią wspólny jąz.vk, którym porozumieć sill głęboko przemyślanej taktyki, opartej o 
tuta]' grupy wOJ'sk sowieckich stan"ły mo ta po!ityka. (} kt6raj Staticzyk z "Wesel<Q," mó- moga. Dzisiaj skłócenie Stronnictwa Ll1dowe~ h' .. go przoostawlcielamas chlopskl1c.h naszego zsync romzowane działania pięciu fron-
cno nad Nogatem przecinając wszelkie ~ wJ'ł[czając dzieJmtkaJ'Zowi swój· kaduceusz. kraju z PPS i PPR jest niemożlłwoścżn. Nie t6w. uderz<lJ'ąc'lTch J'ednocześvJe z J'edneJ' 
d' tr ln 'h t . p' W h "Mąć nim lU1Jl'ooową kadi'. .. oT r~gl Z cen a yc erenow rus .. Be o Demok1'ac},a tlziSlieJsza odrzuca me/ode ma- ma u nas ObyWateli liierwsuj Czy drugiej 1da- linii w kierunku na zachód - była bitwą 
druch w kierunku Berlina. OlbrzyttU.e si- tłlctw t z{JIkłamama _ arei w reku sanacil.~ sy; cżlanerk partii, stronmctwa czy bezpwtyj-
ły hitlerowskie zostały definitywnie od- wkraczając na drogę iak naidalei idącego po_ 11)' posi!{}aa takle same prawa l taki:e same o Polskę. Obecńy' już etap ofensywy 80-
dęte. W tym samym .czasie wojska Trze- rozumienia. '. obowicfZkl wobec Ojczyzn.v. Piękne rradycje wi~kiej jest bitwą o dobi~~e wroga w 
ciego Białoruskiego Frontu pod dowódz- . Do prz.eszloścz Twlezą te czas'y' k#dy lU1SkZYC~ pmrtii, tradycje walk o wo[nośći de- I jego własnym legowisku. Droga z dale-

• . .... kazdy zdrowszy odruch sl10leczenstwa był maMCI!? zagluszo.ne przez faszystowską kon~ 'h . , . . . 
twem marszałka Czermachowskiego. przy.. spw(ll>iiowa.ny przez działalność mekf6rJ.'ch stytacill 1935 rolm odżYłY lta nowo. Ufnośćia, kIC step6w stalIngradzkICh do Berlma 
stąpiły do gwałtownego uderzenia na TJQflÓW szu,mnie siebie n.azywaia.cyc.h "Obozem /, wJ'a.rU darZYł ,możemy . wznioslą :»spólWUCll ma się ku końcowi. Jest to droga krwi i 
południe. od. Tyliy i przełamały .niemie- Z!e.dnoc. z.Mta Nflirodo\Vegc/'. .. qzt.erech slr()J1Ifi'ilctw gdYz. pl'Zj!j~ies[e nam ona chwały oręża sowieckiego droga ~ w: w kach ln ś ~ ..I . . t.·at J i.e4.n?ŚĆ Na.rpda skonsoUdowa:nego IV 6w'ym .;... . . • . • ~"J-' Oki piericlen obronny. Zajęty został Wy... . ., aron .. wo o Co u.emOffil' YCZJZe wysIlku, d.ąznce:go do vezwza,lod.nej .. __ ł~ ... ",,,;; clęstw Attnll Czerwone"' - me m.aJąca SIl . h 1 k· /WJe mOZ6 z~et1 poHt~/ka p{}~gal({ca ncJ ... 6.. .«IU ....... /~ J 
~ć l 'W Cląg!yC \'I?'~ kach wojs a tego sklóel;mkz. ~ .8PblC f)()SZC:legó. mYCh.. warstw spą. szczytnych haseł demokracJI. b1e :r6wny. :w. dzieiach hlstorli. wojen. 
~ ~ $l~ g ~ Er~wl!Ql~ x:~ ... lę:e.%,~~ ZyJttc. ~ym. J~ I WqłJ* . t Z. SfsuWa" Ba'bWat 
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Nie zbliżaf się·· śmierci III 

CI ir Biękna gladkr: szosa z kostki kam~en­
ne~. Tui przy sz'osi·e coś w rodzaju mia-

(Wywiad % Pełnomocnikiem Rządu ob. Kazimierze m Miialem) s'teczka fabrycznego, D!ug,i komin wY-

Łódź jest wie,lkim miastem, więc i za­
dania jej sa. wielkie. Zostawszy - JX) 

:zburzeniu Warszav,ry - pierwszym pod 
wzg,Iędem lkzby mieszkańców miastem 
polskim -,- Łódź koncentruje największe i 
najważniejsze nerwy przemysłu polskie­
go, największy liczebnie rezerwuar fa­
'chowców, najs,ilniejs!ze zespoły pra,cowni­
ków fizycznych. Rola, daka przypada Ło­
dzi w momencie pmvrotu Polski do nie­
podleglego życia, !jest w pełnym teg,o wy­
razu znaczeniu n:iezwykła. 

skawiczned ofensywy, której celem :jest 0- by sp.rawa aprowizacji znalazła aak najry- ciąga swą sZY1ę ku niebu. Kilka dużych 
stateczne .rozgromienie hitleryzmu i roz- chle~ naJeży te dla nich rozwiązanie. Na:stą- palenisk, precyzyjnie wykonanych. Ma­
bicie mach!iny wojennej Niemiec -,- brak pi, to bardu' prędko. Blyskawic'zny pochód l~ niskie domki; schludnie, CZysto. Kwa-. 
czasu na dokładne i należyte rozstrzyg- zwycięs,kiej ArmH Czerwonej i \\7odska draM'we place. Kwiaty. Kultura; 
nięcie zagadnienia ludnoś-ci niemieckiej u /Polskiego postawU nas przed ogNJ1Uem Cała os'ada otoczona... druteni. ko1cza-

Czy miasto, przemysr, ludzie sprostają 
tak ro:zlegfym obo\viązkom? Z tymipy­
taniami zwróciłem się do Pe?nomocnika 
Rządu Tymczasowego na Łódź i woje­
wództwołódzkie ob. Kaz'imierza Mi.iala. 

Ob. Mi!jaI przyjmuje mnie w późnych 
godzinach nocnych. Nawał zajęć czyni 
niemożlhvą rozmowę z Pełnomocnik.jem 
Rządu w porz·e llziennei. 

Przystępujące do wywiadu, nawiązu~ę 
do tragedH \V'arszawy l p.otwornych zni­
szczeń, dokonany.ch w niej przez Niem­
ców. Krótka o tym uwag'l posłużyła za 
kanwę wiiadomości o .osobie mego roz­
mówcy. 

Ob. MijaJ do niedawna mieszkał w 
Warszawie. Odgrywał tam w śr,odowi­
sku konspiracyjnym pierwszorzędną rolę. 
Wysta:rczy wspominać, że a locum histo­
ry'czneg.o posiedzenia Kmja.wej Rady Na­
:r.odowej, które mialo m1ejsce przed ro­
kiem w ,\7 arszawie pr~y ul. Twardej 122 
m. 7, wiedzialy tylko dwie osoby: dzi­
sliejszy prezydent stolicy, płk. SpychaI­
skJi i .ob. Mj!jaI. Wypadki więc, pr')gramy, 
z,darze:nąa, z",począ tkowane ongiś w War­
sz:aw.ie, wy;kuwane byly w kutni, w któ­
rej ,fednym z pracowitych i ofiarnych 
kowali był cłz:isiedszy Pełnomocnik Rządu 
na Łódź. 

- lPa1istw<o, które talk fatalnie zawa­
żyto na naszych losach, nar6d. który spo­
wolIowirfyTtf' naszych" nieszczęść, madą 
na terenie Łodz1 Haznych swoich przed­
-stawicieli -,- wtrącam. - Pan, Q·byWatelu 
minlsttze,dostrzega ich tu na każ,dym 
kroku, jak dostrzegamy my wszyscy. Ja­
ki jest i daJki będzie stosunek do nich. wt,adz 
Rzeczypospolitej? -:- zapytuję. 

- Stosunek władz i :państwa pols'kie­
go do Niemców pozostały.ch na nas'zych 
tżiemiach jest i będzie taki; daki nest i bę­
dzie do nich stmunek nar,odu polskiego. 
Źarówn.o władza nasza, dak i programy 
działania wy,pfywada. z woli narodu. Je­
steśmy i będziemy ścisłymi wykonawca­
mi tej woli. Problem niemieciki u nas jest 
'Problemem zł,ożonym. \Vymaga on grun­
townego rozważenia i rzeczowego rozwią­
lZan1a. Obecnie-w toku prowadzenia bIy-

!Wl8.kua;oję Ośwdęcimta rozp'l)'C'zę.to Usty.oz­
ma 1945 r,clku. RozblZ t&U mimo (lech .. ści­
\!ilef taJennn'i-cy urzędowej" nte był dla wię­
kSZOŚCi tajemnicą jalk i nie był,o tajemni'cą, 
te WQjska ra'dzie·o'kie ro'~po<l"zęły 'o-f.ensywę. 

Ewakuow8.iIlo 15 tysięcy W1ięztrl'iów pc>Uty­
amyah .narrodowośCi polskie1 i więźniów 
żydów. 

O godz. 9 rano wyrusz,OOlo 'L Os'więcimia 
na Sta,ry Bieruń w ikoJu·mtnle pią1JkOW<E!ij, pod 
silną eskortąodd:ziałów SS uzbrOjonych W 
gtam.a,ty. b,oń krótiką i naha,j.ki. Tempo 
lXltt\!rs7.U zwi-ę.ws'Z8.iIlo- .lo godz'iny na god:zLnę. 
Ohodziło 'O p'GŚipie;ch. Nie w>,szy,soy mOQ'H 
dorównać bolku: sHlnle.jSi dawali rLe SIi,Elibl'e 
W:S~YiStikG - by Mć, G~absi wpadali w rę<ee 
ty.myoh s-traiży, 1 gtlnęH pod 1l',aJz,ami a1aiha1e<k 
d bl,b kara:birnowY'c:h. Ka,żdy ni,&właśeiwy 
rucll, n&jdrobni-els-zy nawet odruoh sł.abości 
bYł skr:zętnie 'WYIkO'l'Izy,stywarny pI'Z~% -eeko'rtę 

** * . 
Z Bierum.ia fU!sz'On'o iIlO'Cą w kiea"UlIliku Mi-

kOłowa. Wy.czerparnie znaczyło ,się ju'z krwa. 
wy;mi 's!tygmatanii n ws'Zystk~ch tWSirz.acil. 
Ucichły jęJki 1 wolall11a. SzU dal<e'j. Prędze}, 
GOralZ pręd'Ze.j... . 

KtM schylH się po śni,eg. Był SiPragnio­
lny. Na :schylone. plecyo<padły lIdie! .k;olby. 
Miał tuż śniegu dowoU; po:rostał w !Ilim na 
u'Ws:ze ... 

** * P.rzez <'!b.ła noe trwał ma,rsz w kierunku. 
Gliwic. O 10 rano doszli więźniowie do la­
gru, bezsilni, zg,łodniali. Dla 15 tysi'ęcy lu­
dzi nIe było pomieszczenia. Z'naczrna część 
spędziła noc na dworze. PosHku nie dano 
1:ad,n'eg'o. 

** * 

nas w calE':j ijegO skali. Juz obecnie ded~ zadań. Niepodobna byto podołać wszyst- . 
1 stym. Przez dmt biegnie elektryczny nak szybko i sprawnie odbywa się na kim troskom, powstałym w związku z o -

tym odcinku Ivylawianie przestępców ze brzymi:mi przemianami, aakie zaszty VI na- prąd o wysokim napiępiu, Pewnie fabry­
środowiska niemiecfuiego. Nazywam ni- szym życiu państwowym i społecznym. ka o specjalnym znaczeniu. Cóż ona 
mi osoby, kt6r,t współdZiałały z władza- Kto wnikliwie śledzi za wYJHł:dkami dzie- ważnego produkUje? 
mi swego kr.aju w przeMadowaniu Pola- jącymi snę obecnie, zrozumie to doskonale. To Majdanek. Te duże paleniska i dIu .. 
ków, lub przyJmowały bez,po§redni udz1al Jesteśmy wszakże' pO;za pierwszymi eta-
w krzyWdzeniu Polaków. Tacy Niemcy pami zaspo:kajania potrzeb spoleczeftstwa. gi komin - di, lndz,j. Tu produkowa~o 
pnnoszą już k,onsekwencje swych c'zynów Nadchodzą ,jui do Łodzi wIelkie trans- mas'owo śmierć. W małych ,niskich d,o-m­
i nadal ponosić de będą. :Elementy nato- porty żywności. Chleb. kartofle, warzy- kach mieszkali skazani. W żwir kwa:dra-
miast sp~okojne. pracujące już w umcho- wa, mamy zapewnł-oh'e. ZnajdZie się tOwYch placóW wsiąkała ich krew. 
mianych przez nas zakfadach lub wyraża- wkrótce i mięso. Rychłe uporządkowanie Odurza ostry zapach kwiatow? Nie, 
jące gotowość pracy - a nde WyWołUjące transportu, roz\viąże nam r~ce i sprawa t 
pO'latym zastrzeżeń ze str,óny Komitetów aprowizacji wkrótce wejdzie w nowe sta- to tr'.lpla woń. Odbywa się weso a za .. 
ffl'brycznych, mogą pełnić swe obowiązki dium. Ludzie pracy. których oifiarność bawa, bęben wali aż bębenki pękają w 
nadal, czekając na rozstrzygnięcie s\Vych władze mają możność ,obserwować teraz. uszach? Nie, to rozstrzeliwania w takt 
losów w dalszej przysźluści. Mierniki'em na każdy'1ffi k,roku, będą wtedy zaopatry- mu'zyki. 
dla nich stani'e się, OCZyWiście, istotny wani na:leżyde. OnI właśnie w pierwszym "Majdanek, nie zbliżać się, śmierć I" _ 
wkład energii i dobrej woli w wYkonanie . rzędzie otrzymają przyd'zialy. glosH napis. \Viedz'iano o tym i bez na .. 
zadań, ,ja:kie będą im postawione. -,- W Ijfl'kim stanie gospodarc'zym zo-

- Miasto odc'luwa bardzo dotkl~wje stawił okupant wsie OIkoliczne?pisu. Na Lublin wiatr znosił chmury dy .. 
panującą dotąd martwotę n.a pryWatnym - W stanie, niestety, poważnej dewa- mu, wialo trupim odorem, trudno byto 
rynku handlowym. Dla czfowielka przy- staC!.id. I u nas - tak samo, ~ak na wschód od.dYl\,;hać. Przed świtem echa wys'łnza­
byWaiąceg,o dziś d'Ó ŁQdzi, niezrozumiate od Wisły - zniszczone zostało poważnie łów budzily gmzę. 
dest: dla,czego nie są dotąd otwarte skle- po,głowie zwierząt domowych i inwen- Nawet dziecko wiedZ1lało, że niemal na 
,p y, mimo że towary w nich są? tatz. Odczuwamy duży brak na wsi sity p rzedmi e ś.ci u, tuż przy gładkiei szosie z 

- Sklepy z,ostaną otwarte w n.ajbHż- pocią.gowej. Chłopi kropoc.zą się .ogrom- kostk<i kamiennej rozstrzeliwano. i palono 
szych dniach. Zarządzenia, jakie z'ostaną ni~ z powodu braku koni Powoli ~ednak 
'wydane, rychło uruchomią wolny ry- zaopatrują się w sIabsze na razie sztukI, ludzi. Palono - ,jak się tramo ,- i za­
nek: handlowy. Charakter tych zarządzeń byle mieć możnoścna wiosnę prz1stąpić bitych i żyWcem. Pewną kobietę, która 
nie może być n.a razie podany do wiado- 00 siewu. Znac'znie lepiej stoimy z z·apa- p,rzed śmiercią nit. dał'a się zgwałcić ....... 
mości. sami zboża. Pozwalają nam O'ne spoko.j· oprawcy rozebrali i w.rzuc1li da pieca 

- Niemcy .już na początku wodny do- nie oczekiwać przednówka. Chleba, dak kremato-r1um. Nie tylko palono. Wiesza-
... 1. '1" b k kI ó l k' h . i ka,rtofli nam nie ~ahra:knie. 

puJ;)OI'l SlĘl ra un u s' ep w !pO s' lC wraz no i dus:z,ono ga'zem. Dusz'ono w s:pecial .. 
z urządzeniem i towarami. Obecnie zdawia -' Ludżie przyjeżdżający do Ło,d:d śle-
się mrt6stwo były<:.h wbtŚcicieli, zagra:bio~ dzą z niepokojem wzrastanie drożyzny... nych komorach gazowych. WHaczanodo 
nych w swoim czasie placówek han- - Wkrókepo!ożymy kres temu zia- cel tylu, ilu tylk:o mogły zmieścić. Rze .. 
dJ.owych. Jalci'3 stanowisko z"';mieob. mi- wisku. StojqJc na stanowis:ku urealnienia komo dla kąpieli, rozebranych, pod pry­
nister w· odliiesiooiu' do ich pos,tula1ów ci pracza wykonyWaną prac~, nde dopuści- sznic. I puszczano gaz. "Nadczlowieku 

zwrot im t YclL, skI epów i towarów? my byna~ofiarniejszy element W kraju obserwował przez malyoszklony_o 
. - Lokale handI,o;ve; PO' udowodnieniu pn7;i!:Jawiony zosta! - dzięki sp ekulan- 00 g,ię dzaalo w celi. A późuiei jadł i póź. 

czyją .w?asność stanOwiły przed wojną, tom - owoców swegio tmdu. Sp ekulaoję 
zwrócone będą prawYm właścicielom.' T u. zwalczać będziemy stale i zdecydowanie; niej pil ipóźnie~ p1sa,t do rrau. 
wary poz,ostavlione przez Niemców w wszystkimi środkami. Do Niemie': wędrowały stosy, wa,g.Q­
chwdli udec~ki, przejdą na wlasność pań;. - Czy pril:wdEl,' jest, te przedsiębior~ . ny ubrań i butów. lParę dużych budyn ... 
s'twa. Wpływy, dakie zostaną osiągnięte stwa przemyslowe mają w Ło'dzli do prze- ków na Maidanku byto wypełnionych mi .. 
'z ich spr:zecłaży; przeznac'zone będą '- zwyciężenia p0ważne trudnoś<:lj opaf,(nve? l'Lonami butów męsldch, kobiecych, dz1e­
między innymi - na okazanie pomocy - Tylko częściowo jest to prawdą. cinny.ch. Ni-e zdążyli zabrać tej skóry, 
Jednostkom szczegól.nie przez okupanta C ,. dl t . Z t b' D 

ZęSClOWO -a ego, ze w ag ę lU ą- ledwo unieśli wtasną. Te miliony butów' 
poszkodowanym, pozbawionym dziś moż- bmwskim Państwo duż teraz r.ozporząctza . 
nOŚn'l uruchoml'enl' nawet sk m eg' o '''l·,d·zl·el·!·śm·y na M",idanku latem. kh 

' '" I a . n fi og,romnymi ilościami węgla wydobytego '" <"J 

przedsiębio'fstwa nawlasną rękę. na wierz'ch. Gdy koleje ZOS~tl.Uą ur::tcho- właścicieli mzstrzelano, powieszono, wy .. 
- W Łodzi wciąż jesz·cze dają się od- miane i transport zacznie pracować palną truto, spalono. Trupy i niedopałki kośCi 

czuwać braki w zaopatrzeniu ludzi pra- parą, węgła będz>iemy mieć poddDostat- użyźniały og,rody Majdank,la. Kwadrato .. 
cy - zwlaszc:za na odcinku aprowizacyj- kiem. Ż zupełnym spokojem nastawiamy we pola. Bujną kapustę, Piękne kwiaty" 
nym? się na uruchomIenie fabryk i warszta~ów 

- p.mszę zapewnić najgoręcej ludzi łódzkich. Kultura. 
p ra:c y, ż,e j'est to naJwiększą naszą troską, Stanlsławliemak Po gładkieJ s:zosie z Kostki Kam~ennej; 

s.zJ:y na Majdanek płynnie tysiące aUL 
Zwotono francuzów, Greków, JUgO s lo­;rahinowe zbiera.ja oiągle oorwawe żniw,o, 

trzeszczą koscI, pękają c!aszki... "Wlian. Ros:ian, Po1aków, Żydów. I mordo-

"'''' * stro,nę <słabszych. Nikt się nie buntował, 
n1kt nie ~::ll~zeklin'ał, Tylko W tWM'za,C'h osza- Na boozrnicy 9toią iuż pny·goŁow,sGle wa· 
la;ł<a trwoga, tylko stłumiony pł,a'cz. KUku- gony węglo·we. D<!l Wd'Q'OOÓW tych ładują 

SS~malni wi-ęzniów. P,o 100 ludżi.. 
le,mi pobyt w Oświęcimiu wypaUł z nich P6źnym wiect:ore'lu _ sygnał do Odjl1!zdu 
docna nadzte1ę p'owrotu do ludzi i żyoia. w Iderunku OpcHa. p.o drodze SS-mani Ć'WI. 
A mo,że ... może... .z tej Cichej i g,ł,abe'j me!sy - ,. 
modlił się lotOlŚ. Jakież to mu-si być święte ozą swo'ie oko • e'_ ż'Y'V1Y'oh celo,leh: :I>.\tle 
błaganie bi :hronnego człowieUt.a i He w tym świszczą i świszczą ... 

Wreszcie Opole. . 
błaga\lliu musi być niewys!zeptany,ch nadziei: Stąd _ ..:ni krdk dah~.j. MiSls'to zo<s!tało 
może ik:toś wysłucha, 'PrzyjdZie z 'POmo<lą. odcięte p~Zez Armię Czerw.o:ną. 
przyniesie ratun~k, wyprowad'zi na świa·t _ Ra,usl Raus! _ pT':!:YIIlagl8!ją Niemcy. 
słoneczny? '..1ł • l k 1 

Nie przyrSizedł ni!kt i ni,e przys'zło nic _ •.. I :znow u: uga, Wleoty,sięczn! Dumna 
a ty.oh, iktÓ.i. --.l twarz·e przeO'l'ała juź ostM- więźniów i znów kule l ko.łby. Idą w kle­
rli-a godzi:naży.oia- 'U.surn.ięto na ~,tronę. Zgi- ru·nku lasu, wpro-st na długie szy.je ika/uI.!b!­
nęli ,o-d kuli. Było ich przeszło 1000. Poz'o- nów mruszynowyC'h. pOllsta'Wli<am.yoh lila lego 
staiły.ch około 14 tyslęcy !popędzono pcr,zelZ skr~~~,zli. 
mLaiSto w IkieI'lunku lagru p6J:no.enego. * li: .. Chwila. oazekiwMl'i~" kr6tki. zamles%<Mlle, 

DoiŚizId. *. a potem l'lolzka,z; 
Na podw6rzu leżał już stos trup6w. Sko- - St,rzelaćl 

P 8.I!l e, 'tmalsaoorowane ma'sy ludzkie. W1ę- Za,turilmtały ka'ra,biny ma,s'zynowe, nueo-
źn{.o-wie !po,spuszcze.li glowy. Nikt nie runął n::> granaty. Kolumna więźniów z,a(lhw1ała 

k ł d się, roz,paclł:a, 
na ikolooli, choć iSame olana gię y się prze Krew; Jękb kiliZyki kt>na'iąqoh .. Z 14 t y-
śwIętością męczeństwa - n1kt nie szlochał... sięcy _ uratowało si~ ty1k<o 300. Poz'OB'ł/iH 
Popadli Ia/liby w odrętwie-nie. Obłą'kanie -.: 
w.kradło s~ę w IDo'h serca d głód 'Skręca~ :wnę- zginęli.' . \łoiło 
t1"ZllOśOi. Ohle.ba i tu nie daJnO... A mote I'" . 
o n~ch rzappmnieliL Cłtwa~a ioze'ść Wam, o WY'llm4 C!zenil Ze. ** b ." '" . waszą śmi~rć okrutną, za ZraOWEl.iny spó-

K,olby i na:ha:jki z,nów się rozszalały. kój rn:il~onom Wł'l.'szych rodzilIl - zaplata hę-
- Raus! Ra1.1is! dzle krYlawa! 
I 'ZllÓW kule :i nowy stos trupów. A po- Nie zaniesiemy się gou'kirn płaczem i la· 

tern taka przera'±ająca cisza i hka pogarda meniem! Po pięcioletniej nooy podobnei do 
w . spazmatyczńiezac:tskalI1ychzębach i ta- martwej odchła:nJ wysz.uśmy na droge zwy­
ka hezsilrność wobec brutalności, wobec c1ąstwa. !'łasze rElcechwycą za bron, aby 
nieustannie śWis'Zczc'cych kul... przeklętych skąpać w krwi ich sobaczej, talk 

*/ jak oni na'!) nuuali W' krwi polslk{~;l, krwi 

wano; Wymordowano setki tysięcy nie .. 

winnych. 
W LublinIe laŁem muchy bardzo do .. 

kuczliwe. Opędvic się nie moina. Ukąsze .. 
nia bolesne. Zasnąć nie sposób - to sza .. 
rańcza much z Mai danka. Przyzwyczaiły 
sdę do martwych nieruchomych cial, do 

trup6w. 
Ja'k jesienne muchy z,giną Niemcy, 

:zginą ro'zdeptane. 
Brzezinka, Oświęcim, Trebldnka, M!l!i~ 

danek, Rad,ogoszc:z - są to rozmaHe na .. 

'zwY śmierci. 
W naibardzirj wymyślny sposób chcieli 

pohańbiĆ nasz kraj Niemcy. Vv- żadnym 

z państw ni,e było tyle o'bozówsmierci, 

co 11 nas. Rohlli to celowo. Chcieli zmie­
n1ć Polskę w cmeńtarzy~ko nawdów Eu .. 
ropy. Zwoz,ili :zewsząd do Polski ludzi 
na masowy mor,d. 

Ziemia naszej ajczyzny ~est przepojo­
na krwią. Krwią polską i obcą. Ale ta 
krew nas nie be~cleści. Naodwrót, ,jedno­
czy z wolnymi narodami. 

Tą krwią poplamili sobIe ręce j sumie­
nie Niemcy, Na zawsze. 

WCZiaSrny.lll rankiem . apel i ,/selekcja". 
SS-ma:nd zabier,aH lepszą odzie'Ż, us,uwali .na 

•.• a po,tem ma·rsz p.rzez lunel gliwicki l :lwięta}. 
'1/ ki&runku ho:ccznicy kolejoW'&l. Kohby b· tib'JlZ. Anatol Mikułko 
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TEATR DRAMATYCZNY ARMII 
Z powodu radosnych uroczystości OSWQ­

ho~ze~ia m. Łodzi s,pod okupacji me-miec­
!deJ, JMerwszy raz ze sceny zabrzmi słowo 
polskie. 

W nieczielę. U lutego Q godz. !,t-ej po 
poło w sali .,Śpiewaków", ul. 11 Listopada, 
odegrana będzie komedia w l-ch aktach 
Michała Baiuclti.ego ,,'RADCY PANA RADCY" 
\\lsaby: P,iotr D2iiszewski - Stanisław ŚJi­
wUlski, Ewa, jego żona - Pola Śliwłńska 
Helena, ich elll'ka _ Barbara Gllewska: 
Euirozyna - Antonina Dunajewska, Zdzi­
slaw ~ Ro,man Wójtowicz, Karol - Witold 
Trocer, Jan, "łuiący, :kł:arol telazko. 

Reżyser, por. Ś1iWiińskii. 
Wstęp tylko za zaproszeniami. 

Dla publiczności cywilnej odbywają się 
IJrze.dstawienia codmennie od pollliedziałku 
od godz. 12 po pol. 

DO KONUTETÓW PABRYCIZNYCH 
Celem z-olrgani.z'ow-allll'a świeJtli.c na ter'e­

me z,al1cl'adów pracy, KieroWlllik Zru-,ządu In­
fOl'm'li!C!ji d PJ'opagandy wzywa ikomitelty fa­
bryczne, aby delegowały spo,śr6d ipraJcQ'W­
lIliilków j&dną ,os.ohę na z,eibralil.1e in:brmatCyj­
ll1,edo Urzędu Informaci'i i p.ropa,g,a/lldy W.a1e­
w6dztw.aŁódzik!iego przy UJl. TratuguUa8. 

Zebranie 'Oicłibędzi.e lSii.ę w dniu 10.2. 1945 
roku o godz. 15-ej. 

DZIENNIK ŁÓDZKI 

Organizacja Po I i Telegrafów lodzi 
Rozmowa z min .. ' KapeUńskim 

ŁÓDŻ, 8. 2. (Polpress). Korzystając 
z pobytu ministra Poczt i Telegrafó w ob. 
inż. Ka,peHńskieg·o wysłannik naszej I'Ilgen­
cjd. uzyskał wywiad, w którym ob. mini­
s,ter scharakteryznwał w następujaCY 
slPosób or,ganizaoję pl1acy Ministerstwa 
Rocz,t i Teleg,rafów na na!ibliższa przysz­
to'Ść. 

"IPoczta na terenach nowooswobodzo­
nych znaJjdujesię prawie wszędzie po 
wkroczeniu wojsk radzi,eokkh i p'oIs:ldch 
w n1estychanie trudnych warunkach orga­
uizacy,jnych. Okupanci, uchodząc niszczą 
bowiem wszelkie urządzenia pocztowe i 
telekomunikacyJne (.p,rzewody, kab-Ie itd.), 
-oraz zabieJ.'larją ze s-ohą ślr-od!ki trans,porto­
we. Mtmo to Pocz,ta Polska szybko się 
ur,uoh'amda dzięki wysyJaniu na tereny 0-

swobodz.one z góry przygotowanych ekip 
li ,d'zięki s,p.ontanicznemu odruchowi i ofiar­
Il1!Ości mIe;jscowy-ch pocztowców. Łącz­
l1()1ŚĆpoozt<owa na terenach n.owooswoho­
dwny,ch nie jest nar.aJzie d.eszcze uregulo­
wana i utrzymyWana des:t mdędzy miasta­
mi wojewódZ'kimi i wa~niejiSZy;mi ośrod­
kami poWliatowymi z:a pomocą samolo­
tów, oddanych do dyspozyoji Ministerstwa 
~omumdkaoji przez Związek Rtadz1ooki. Na 

krótszych odległościach przewóz poczty 
odbywa się samochodami, podwodami i 
przez posłańców. Tam, gdzie uruchomio­
ne są linie koleJowe, pocztr włącza zamz 
ambulans p'ocztm·vy w sktad pociągu. 

We wszys,tkich ośrodkach równocze­
śnie z uruchomi-eniem poczty powstaje 
Związek Zawodowy Praoowników Poczt, 
Telegrafów i Telefonów, którego z,ada­
niem jest ścisła ws:pół'praca z organami 
administraoji pocztowej na odcinku służ­
bowym w zakresie śc.iśle fachowym, w 
dzj'edz!inie . aprow1zac,ji, urządzenia stołó­
wek i t. d. 

Bocztę w Łodzi otoczy lo Ministerstwo 
IPoczt i Telegrafów -s,pecijalną tr-oską z u­
wagli na to, 3e Łódź jest ważnym oś.r<id­
;IDiem przemysłowym, a jednocześnie waż­
nym węzłem K.omunikacy.lnym i telefonk:z­
ny.m. 

Ze względu na zn1szczenie Warszawy 
w pierwszym okr-esie odbudowy stolicy, 
postanowiono uruchomić w Łodzi szereg 
centra.lny.ch i pQmocniczTrch ;jednostek or­
ganizacyjnych. \V Łodzi uruchomi się 
również centralny ośrodek wyszkolenia, 
który z. poś:-ód mt-odzieży '\"ryohowa przy­
s-złe ktadry p'ocztowców. 

Nr. 8 

z TTK0f...Ą 

Manie, wojny i Ulorze 
Sl10tkalem wczoraj lekarza neurologa, do­

brego znajomego, kti,:y zacra.; mi opmV'iai(lać, 

iak to różni 7-lIdzie c.iervia na różne manie. 
Mówił o klepfonwnN. grafommnii, mega!omooi! 
i Bóg w~e o jmkiei jeszcze 11U/ln:N. 

Poż,egnal-m go wkróf::.e, bo stmval s-ią uci(f­

ź[łwy. tv' domil ied-nak wrócił,).' WSlJOnmi8nra 
osobliwej rozmowy. Nagle doznal'em olśtl'renia 

Jl1tro powiem o tym do-torowi. 

- Doktorze - mówię nazajutrz. - ilJanie 
doktora, mimo, że od nitek nielatwo ste wyle­
czyć - to l){l-taki wporówllanill z ied,ną slm­
sżbiwa manliq. Medycyna nie -wsllOmiina o niej 
aT/!: jedlnym słowem, choć histori:a pełna jest 
śl,adów Jej zabóicgeg-o istnrenż,a: barfmrzyństwa 
i zbrooni. 

- Ger-matllia, doktorze. 
OlI""' ;;: 

Słoma: "da.staę", "otrzymać", maja swe od­
pow.iediml<i w języku niemieckim: ,;ó(!I!wmmen". 
"erludte.nlł i .,krtegell". , 

T o ostatif1ipe słowo zastanawia mnie nieco. 
Język narodu rodził się tV ati!" ;-ze po-

t,rzeb tego na.rodu, f-'go zamiłowań, zaieć czy 

chamktelTl.l. 
Stawo Wg - wojna voclwdz,i 11'rewqtpliwie 

od krlegM _ dos-lać, otrzymać. Widać z te­
go, że Ilekroć Niemcy MIeli czego za malo, 

WiEC LIGI MORSKIEJ WS~CZynal! wojnll, z by!e jakiego pawmy, by 

Odb~Ó~~ ~~::e~~!'eb~n~-U O~~;iz~~n~ l i S I li kar t k i p o , z t o e cos :'O~~~C'wojme i.stotnie - dosta:; za 
Ligi ·MoOC\s-kiej w .gali Lu'Ciowe'i p.r.zy ul. P!r'z,e- swoje. Od,ec.hce im się na długo, a "kriegen" 
jla;zd 34, z:woł.ane pI1zez GłóWlny ZaT.ząd Ligi, ŁÓDZ, 8. 2. (;Polpress). Jak nas in-l Oplata za kartę p-ocztow<> poleconą 
z udZ!i.ał,em. dele'galta Dep8!1'tamen1'U Morskie- '"\, - o dwoiak.im znaczeniu wymażą ze slown~ka 
go '00. J'Ml!a JClJrząbkiewic'z,a, krt6ry w ikirót- formują, celem udogodnienia spoleczeń- wYnosi 2 zł. 50 gr.; opł,ata za I,ist poleco- 00 zawsze. 
ik[IC!h i mocmyiClh słowa,ch stwierdZ!ił ilŻ Ni-em- stwu korzystania z uslu.g Poczty, Mini- ny wynosi 3 zt ** * ay w ciągu S laif. Ótkupa,cjizIl11Si:d::Zyl1cały sters.two Poczt i Telegr>alfów wprowadz,i~ Dowody nadania -takich prz·esylek po-do~obek m!oł',siki 1, ze my dziś wszy.scy mu- ł ób d . l" Jed,fl!a z iillE;tytuCji w Lodzł dala nastel>lz-
siany p!'iZ.}7!Stąp:ić d'O wytężOIIlej, twórczej 1 Q up,r:os~ony s;pos na awama poe,c'Pt leconych są przechowywane w Urzędzie iac.IJ oglosum!le.· "l:nter.esuiacy sie sprawami 
wydaljnej pra-cy, żeby -s.twO'rzyć po!lężną i nych przesył'ek listowych, pole,gaJjący na PocZ'towY,ITI. Łódź 2, ul. P!ze,jazd Nr. 38 morza, zechcg. zgłosić 9ie . . i ad'res... Sam 
sUną floltę. W~nieiSiQ(ne <zos'tały -entu~a.srtyoz- tym, że poleconą kartępooztową i pole- i mogą być wydawane ::la:dawcom na ich nie poszedłelm, bo' nie tubię tłoku, wyobraziłem 
lIl<e oknzyikii na cześć tworzącej s.ię Ligi Mor- eony list można wrzu"-y,c" do kaz' d"" s;k'rzyn- z' "'·danI·e. Za:zn<>,'cza Sl'ę, -T"e "'''''''lny w"SZyst- d ' • 'T" P 1 ~t. • Ik' . W' 1- P l .1_' • C A i v. '-"J '"" C< Li uH"'- sobie tylko te trzy ztescl mnllOnow OVUIX'OW. 
IS l'eI}, oJSIJS,a ,Oi 'SlJ.'f.lego 1 z,erwonejrmi-, ki :r"ooz,t.ow':>.1. Prz:esył.ki takie powl'nny 
an·a iZłaikoń'czoo.ie odlŚpiewan'O Rotę. !p. "'J.. . kim spnsób nadawania przesyłek poleco- stojących w' og~,1kl1 przed lJilW'1em inlStytucji. 

W skład Za,rządu TymaZ'(lJSow,ego Komi- być Jednak nalezycle ofrankowane oblego- nych prży l)kienkach w urzędach poczto- Komu z nas bOlWlem morze nie kSlt drogie? 
tetu O~g.a,nfzaJcyjn~go Ligi Mor,sam.ej welSzli: I wYmiznacZ1kam1 POcztowymi li zaQPatrzo- wych, pozostClije nadal w zasłosowaniu. I Obchodzi wszystkich. 
IO'b. lSędzla Kawedkl Edm'UJn:d jako prezes, po.- ne wy;raźnym na:p~is.ęm !Polecony" 
nadto 6 'cZlł>O!Ili'ków. " • 

Na zehra,niu ,oirgallliz<llcy1nym porUJs.zrolI10 
sprawę mząaren.ia .Akademii Mo,r,sikiej pI1zy 
llW'g-rciu nepałr,tamen'f.U M<l!l"S'kiego <Z inicja-
'';':'J~Ugi MO'l"siJdej. ' 

LEKARZE PRZY PRACY 
Jak nas linformu7ą, ikierown[łCltwo Ube.'Z· 

iPiecza.lmi Społeczmej w Łodzi !po zaa!ll.gaIŻo­
wooiuO'dpowledniej nOlŚcl lelkalI'lZy, urooho­
miło pooz-Ciz'eig61ne pWIllkty le:CiD<:'Z'e. 

ZEBRANIE JNTROLIGATOROW 

Oszczędzać prqd elektryczny) 
w zyviąz1iu z brakiem węgla i trudnoś ludności na korzystarue jedynie z 1 lam­

darni dowozoWymi, wzywa się odbior- py o mocy najwyżej 25 W, przyczym zu­
c6w Elektrowni Łódzkiej do stosowania życie energii, poczynając od dnia ogłosze 
jak największej oszczędności w zużyciu nia do końca bieżącego miesiąca, nie mo 
energli elektrycznej. że przekroczyć 3 kilowo na mieszkanie. 

Pozostałej na terenie sieci Elektrow- W razie niezastosowania się do powyż 
ni ludności niemieckiej zabrania się kate szych zarządzeń, prąd zostanie natych­
gorycznie używania wszelkiego rodzaju miast wyłączony. 
grzejników elektrycznych. Zezwala się tej 

Ale to pewnie tylko ni/ellollat zenie. 
Fel. 

Zapisy do szkół powszechnych 
i średnich w Łodzi 

Łón!, 8. 2. (Polpress). Zaledwie upłY'nę~o 
dwa tygodnie, od czasu, gdy władze pan­
·Sl1wowe 'Oh1,ęły kier·owni'ctw,o nad oll'gaiUiza­
clą pra'cy na POls;zczeg61'l1Ych odcin,kiac'h ży­
oloa w Łodzi, Ct już widzimy ogrom wło,żo­
nago wy\Stiłiku i cały -szereg a'good pańs;tw?-Wniedzd.elę, dlI1ia 11 lu~ego 1945 roku, o 

godz. 10-e'j T8iUO w l.olkalu akr. R,ady Zw. 
Zawod.· (do,m PHsudskiego.), p'r,~y ul1cy Stne­
I eoki ej Nr. 6 odbędzie soię Zebrmie Org,ani­
'z<l!cyjne I,ntJr-olig,a,t.o,r6w. Oheooość :na ziebl'la­
riiu wSizystkich k'o!}.egów i kole'ż·anekoibo­
wią'Zlkowa. Up,ras'z-a się' o pUirukiluaIlIle pr.zy-
bycie. Komisja Organizacyjna. 

z . działalności Z iazku . NauczJlcielst 
WY'ch jest już w pe1:nyu:n ruchu. Sz'czegolme 
ma odcinku życia o'świ,atowe'go widzimy 
WZilUIQ,ŻOlI1ą p-racę W celu jaJma,jszyhszegD 

a urucho-mlenia szko,Lnictwa na telre:n.d'ę Ło,dzi 
i oikręgu. Ja,k na,s in~o,rmuią, poszlC'ze.gól,ne 
Sizlkoły ipow,szeeihne przys'tą!pHy już do zapi­
's6w dzi1al\:wy, która przelz pięć la!t nie po:bie­
-r.ccla ż.adne'j n!llukd i kO'fzystat,a jedYll1ie z na~ 

Związek, Na,ucZYcielski; jeden z pierw I wiza, cY,jną., W tych dniach uruchomiona 
szych rozpoczął swą działalność na tere zostanie przez Związek własna stołówka. 
nie Łodzi i jako jeden z pierwszych zade I W trakcie organizacji znajduje się spół­
klarował swą współpracę z władzami I d.zielnia materiałów piśmiennych i przy­
szkolnymi w dziedzinie odbudowy szkol- borów .szkolnych oraz spółdzielnia spo­
n'ictwa polskiego. Na zebraniu w dniu żywców. 

WAŹNE DLA MU.OŚNIKÓW ŚPIEWU 
Przy Wo:je:wódzkd-m Urzędz-ie lalforma;cji 

;i Propa,gandyzos·t&ła :z.oit"·gaclzowana Swie­
mea. 

W związku iZ' tym Uir.ząd pr,oisi mi.ło'ŚnI­
k6w śpiewu, po,siadaljącY'ch mOiźliwe waTWl­
hl słuchowe i gło,slowe - o zQlłas'z,anie się 
ce-lem z,a.J.i:czenl.,a w poC'zetcz'łO'ruk6w ohó!r'u. 

Zapi,sy przyumuje cO'dzden:nrie w yod:d­
nach od 8 --.:.... 13 'i od 14 - 16 sekretatriat 
Wojs'Wódz;kiego Urzędu rm.~Oil'maojd i P-ropa­
g'<1mdy, Łódź, ul. Tral\l:gultta Nr. 8. 

Do pracy wzywaią-
KiiJerow.n.ik t:yu:n,oZClJSowy Jlir;my El"W!iln Zella, 

ul. Ceg.i'e,lm!ilruna 114 wrzywa WiSlZySlłikdoh po:a­
oowllliik.6w umysłowyCih li rolbolłu:iiiilt6w do 
podjęcia p.!lacy ,j ode!bOC\aJIl!iJa Z'ai1egł,OIŚCl.. 

* Wzywa się ws'zysit'kich i-nży!Ili1e1rów d 
techlll.!Jk6w briS.lIl'źy J:noclowlanej a miaiIlowi­
cle: hudoW1l1ictwa, budowy dró'9 i m00lt6w, 
instalalcjd wodo,cdągowych, kaiIlaUzalcY'jnych, 
ce\lltra~.nego ogr,z·ewamia i, g.a.zu O'N!JZ mSlta­
la,eji elslkitrYC:21nych Uira:ądzeńdoiIn:owych do 
r.ejootr-acii w lOlkalu ZJ'!z,esz·&.l1!ia ~.z-eósię­
hio'rs'tw . Budowlanych przy UJI. 6 Słe~a 60. 

REPERTUAR KIN 
Kino ,.Bałtyk", ulilca Na,.rutorwi-ruoa 20 

"Tęcza". 
Kilno Dom t.udowy, ul. Pll'z-eja:zd 34 

"Bitw.a na południu" i d'Odatki. 
Kilnro "Ojczyzna". ul. Piotrkowska 106.­

Film amer'Ylkailski ,iNisislolntl'a dzLeWczma". 
Kino .. Piast"~ u.l. R~gorw,S'ka 84- J!Bo­

hrujSlki kO.cioł" idodaJtiki. 
Kin·o "Polonia", ul. Pi'otrlkowlSka 67. -

"Tęoza". 
Kimo' .. Przedwiośnie", ulIca teromsllrle'­

go 74. - FUm dokumentaLny "SbaJilOJgI'lad". 
Kino "Wisła", ulica P'rz'eja'zd 1. - Pilm 

amerykański "Nies-toil'il1a dzi-ewczyna", 
Kino "Włókniarzy", ul. Zarwadzk.a 16 -

FiLm doikumeintalny "MajdalIlek". 
Kino "W~lność". 'Ul. NClJpiÓrrkows'kiego 16 

_ Film ameryk,ańSlki "Miodowy mlesią(l". 

3 b. m. Związek zgłosił swój akces do Istnieje również projekt uruchomie-
Okręgowej Rady Związków Zawodo- nia bursy dla dzieci nauczycieli pracują-
wych. cych poza Łodzią. 
Związek _ skupia nauczycieli w,szystkich 

typów - od przedszkoli douniwersyte­
tu. Do chwili obecnej zgłosiło się około 
500 nauczycieli z różnych powiatów, w 
tym z samej Łodzi około 400. . 

Związek przystąpił do zorganizowania 
wydawnictwa gazetki - podręcznika, któ 
ra zastąpi przynajmniej w części zupełny 

brak książek szkolnych. 

Celem przyjścia z pomocą nauczyciel- Głównym inspektorem na miasto Łódź 
stwu przebywającemu po lewej stronie został mianowany b. prezes Związku, 
Wisły oraz miejscowym bezdomnym, zor- długoletni bojownik o Polskę demokra­
ganizowano agencję Inieszkaniową i apro tyczną ob. I. Pol akowski. 

z kulturalnego Łodzi 
W roku 1939, gdy armia nasza uległa bru­

taJnej prz'emocy hitlerowskiej, okupant wypo­
wiedział ni>eu'bIaganą wal'kę wszystkiemu, co 
polskie. Zamykając teatry, gr.abiąc muzea i 
galerię s.ztu'ki, paląc bibIioteJki, rotbtjając po­
nmft\ki - chciał zatr!reĆślady polstktej kultury. 

Nie Molał jednak -najeźdźca zniszczyć do­
robku naszego narodu. Z chwilą odzyskania 
wolności, spotecz/eńst,wo z zapałem przYstę­
,puje do od,bndowy zn1<szczeń jakich dokonała 
ręka 'jiemiec:ka. 

Przy Zarządzie -Miejskim powstał Wydział 
iKuI:tury ,i ·Sztuki, pod kiero\v:1ictwem ()Ib. Ja­
d'Wiigi Mi1alowej. Rozwinął on swą działalność, 
slkupiadąc rozproszonych po całej Polsce artys­
tów ma-Iarzy, i rze-źbial1ZY, literatów, muzy­
ków t aktorów. WydziaŁ ochrony zalbytków 
lroltury pod 'kierownrdwem ob. ChwaHsla:wa 
Zielińskiego, za-jątsię zabezpieczeni'em muzeów, 
odna'lezieniem dzieł wartościowych znajdują­
cych się w prywatnych rękach, bądź też .w 
urzędac-h n~emieClkich. Dotychczas udaro .. się 
odnaleźć ki~ka egz'ę<mplarzy na,szych mistrzów 
pędzla. jruk Matejki, WyczólkQwskkgo, Gie-

rymskiego, Malczewskie.go. Iioima.:J.a j in­
nych. Na tereni:e Łodzi został powołany do 
zorganizowa+nia t~atrów znany aktor i reżyser 
SzletyńSiki. W najbliższym czasie zostaną 
otwarte dwa teatry. RoZ!proszeni po całel Pol­
sce aktorzy wracają do Łodzi. 

Napawa nas tros'ką fakt, że z 1500 akta· 
rów sprzed wojny zostalo zaledwie 250, a z 
tego j'es.zcze 20 % jest nie zdolnych do pracy. 
Iw tej dziedzinie Niemcy . doiko:tali wi:elikiego 
s:pustoszenia. Codzienl1te jednak przY'o:vwają 
aktorzy i reżyserzy z innycn miast - by 
wspófpracować w orga'ni'zowaniu życia arty' 
stycznego Łodzi. Ze znanych łódzkiej puib'licz­
nośc(a1ktorów odna+leźli się: p. p. Choj'naoka, 
Gosławsika, Skrzydlowska. Z ·:lOwoprzyby!ych 
za.sluguj-e na szczegóLną uwagę, młody reżys-er, 
lJencz, którego pracę wkrótce bedzj'emy mogli 
ocenić. 

Wydział Kultury i Sztuki planuje w jak­
najkróŁszym czasie otwarcie szkoły artystyCZ~ 
nej, szkoły przemysłu artystycznego, zakładu 
muzycznego dla dzieci, i - o ile warul1.ki t'ech­
niczne pozwolą na to - ta,kźe konserwatorium. 

uc:zami'<1 tajinego. 
Obowiązkiem za-ró"W1IlO T'odzi,ców ja,k i 

op.ie.kUlnów jest, alby iW ja,k!naj1krótslzyrm cza-. 
·s,ie dokonali zapilsów dJzi-eci W wie!ku s'Zlkol­
ny.m. 

Do,wiadujemys,ię pona:dt,o, że KUirato­
,rLum OJNęgu Łód.zlkiego wydał-ó polecenie 
dy.reilmj'Om -siZ'k6ł średnich 'O,g61'noksztaił.cą­
cy,oh prlz.epTowadzaID.La 'za1pi:s6w do Pos\zcze­
gólny-ch szkółŚrednic'h. 

Za1pisy są przeprowadzane w na'stępują­
cytoh mie1 scach: 

1. P,ańsltw. Gi:mnaz.jum Męskie im. Ko­
pemilka" Łódź, ul. Żeromskiego 10,2. Państw. 
GillllZmzjUllll M.ęskie im. G. NaI1UJtowicz.a, 
Łódź, ul. TEI!rgoiWla 53, 3. Państw. Gimn,a,zjum 
Męskie im. St. Żer,oiIn.s-ki'ego. Łódź, ulica P-ie­
rackiego 11/13, 4. Państw. Gj.mma,zjUim Zeń­
:slkie im. E. Sczianie'okiej, Łódź, uUca Pomor-
Slkla 16, 5. GillliIlazjum Ze·ńsik'ie, Łódź, ulica 
Wólczańs:ka 121/123, 6. Gimnazjum Żeńskie, 
Łódź, ulica Pio~rkowSlka 187, 7. Gi.mnazjum 
Męslkle, Miejskie, Łódź, u~. Sienkie"'łicz,a 46, 
8. GiImiI1aJzium A. Zimow.s.kiego, Łódź, ul. Bo­
czona S, 9. Gimn. Zo,fi,i Pętlkowskiej, Łódź, ul. 
Wó,Lczańsika 55, 10. GimlI1. im. Reymoll1'ta, Łódź, 
wł. Piotr!IDoWlsika 114, 11. Glmna.zjuIIl im. Ska­
<mplki, Łó-dź, ul.· Żero<IDrs'kiego 10, 12. Gimm.a· 
.zlj,um M'il~laJSz,eW1S'kiej, Łó-dź, ulica Na,rutoVvi­
,oza 59-a, 13, Gimna:xjum Czapczyńskie'j, Ł6dź 
'Uil. Nal'utowicza 58, 14. Gimna:z_j,ulll1 S:p'Ołe}ClZ­
lI1e, Łódź, uUca POimor,ska. 105/107, .15 Gimn. 
Państw. im. K;ról. Jadwigi, P.abiall1ioe. ul. Pu­
.:taski,ego, 16. Gimlll<a~ium Pańs,tw. J. Siniadec· 
klego-Skoc.z'eń, PEI!bianice, 11. Glmn. Pańs.tw. 
Sto StafSi.zltca, Zqie'rz, PLac Kilińs,kie.go 8, 
18. Państw. MeSika, Szikiola Tech:n.ic'z!l1;o-P'rlZe­
mysi10iW1a, ŁócB:, uUCla Żeromskiego lIS, 
19. ,p,ań'Stw. Męskie GimnCliZjum Kupieckie, 
Łódź, ul., Kisięiy MłYlI1 13 Li:ceum Pańs:tw., 
20. Państw. Że:ńsikie GilJl1lllazlIUII!l K'UipLeclkie, 
Łódź, ul. KOipernilka 41, 21. Pań'Sltw, Szkoła 
p.r.zemy.siJJowo-H8indlowa Żeń~'"c., Łódź, ulica 
PiotrkoiWska 187', ftymc'7.a~:',' w gmachu 
dawnego GimnCl!zjum), 22. llstW. SZik'Ola 
Ptmemysł·Q'Wl8. teńska, Łódź, uL Kili,ńskiego 63, 
23. Sz~oła Rzemiosł TO'w. Salezj'ańs1kiego, 
Łódź, UlI. Wodna 40. 
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